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W i a d o m o ś c i  K r a j o w e .
S ank t-P e te rsbu rg  dn /a  17 P aźdz ie rn ika .
Przez n a y w y ż s z e  ukazy J. C. M . do Rzą­

dzącego Senatu:
D  28 w rześn ia , w C arskięm -S ie fe : D y re k to r  

Departamentu P o l ic y i  W y k o n aw czey  M mi ste­
ry um Spraw W e w n ę trz n y c h ,  Rzeczy w is ty  R M ź-  
ca Stanu. Pak>oivski, w nagrodę d lugiey i g o r ł iw e y  
służby,nay łaskaw iey wyn ies iony  na RadźcęTayne- 
g.,. i z uwo ln ien iem  od obowiązków D yrek to ra , roz­
kazano jemu bydź C złonkiem Rady M m is te ry  um 
Spraw W e w n ę trz n y c h ,  z za l i /ym au iem  wszyst­
kich pobieranych prze zen teraz wyznaczeń.

D y re k to ro w i  De par lamentu Gospodarczego 
M in is te r  vunT Spraw VN e w nę tr .  ny i h , R zeczyw i­
stemu Radźey Stanu, Z m u k ino w :, na) łaskawi ey 

Rozkazano bydź D yrektorem  De parta itie n t u P o lL  
cy i  W  ykonawczey tegoż M in i - t e r \  um.

D. sg w rześnia . G łów nemu D y re k to ro w i Pa­
ziów, wszystk ich  Kade lsk ich  Korpusów Lądów yeh  
i  pół ku D w orzań-k iego, j  e t ie ra ł-Ad  ju tantow i, J c 
nera ł Poruczn ików i ">uchoziiiie tow i, rozkazano bvdź 
Członkiem R ady XV cynkow ych  S zko lnych  Za­
k ładów .

Dowódzcy igaO dw odow ego  K o rpusu  Jazdy, 
Jenera łow i P o ruczn ikow i,  J \ ik it in o w i im u , prócz 
teraźniey «zego o b o w ią z k u ,  nay łaska w iey rozka­
zano bydź Czasowym W o jennym  Gubei 11 atdrem 
G ubern i i  Słobodzko - .C k ra m sk ie y  1 zarządzać w 
niey G y w i ln e m i sprawami.

K o w ie ń sk i  M e d y k  pow ia tow y, D oktor  M e ­
d y c y n y  i C h iru rg i i  Józef Kowalski , po w ysłuże­
n iu  w i lo tyc ł iczasowry  randze , p rzy  g o r l iw e iń  
pełn ieniu swych obow iązków  , ła t  p rawam i ^za­
kreślonych, na osnowie ukazu d. 6 sierpnia 1009 
i i 4 stycznia i 8 i 4 r o k u , wyn ies iony na Radźcę 
Stanu.

Przez n a y w y ż s z e  rozkazy , objawione 
Rządzącemu Senatowi, G uberna torow ie  C y w iln i :  
Gruz VI , Rzeczyw isty Radźca Stanu Xiążę Po7 
ła w a n d o w , K u r la n d z k i ,  Rzeczyw is ty  liadzo-a- 
Stanu von B re w e rn  , tudzież K 1 jovvsk i , In f la n t -  
ski , Es tońsk i, A rchang ie lsk i  i W ło d z im ie r ­
ski mają sobie oświadczone zadowolenie J i:GO L r -  
BAKSKiKY Mości, za skuteczne uzysk iwanie  rema­
nentów i podatków. (G .S .)

Na żądanie znaydującsy się tu M issy i K ró la  
Jm ci Bawarskiego , obw ieszcza się , że wszyscy, 
wyjeżdżąjący do Rav\ary i , obowiązani są okazy­
wać pas porta swoje dla wizowania M issy i Ba w ar­
eki ey albo Konsu la tow i, znaydującemu się w tem 
mieyscu, gdzie w ydany  im pasport; lecz j-że l i  w 
tem mieyscu nie rna, ani M issyi Baw arsk iey , ani 
Konsu latu, w  lak iem  zdarzeniu, obowiązany jest 
podróżny podawać pasport swóy dla poświadcze­
nia na <lrod/e w  pierwszein m ieśc ie , gdzie bę­
dzie Bawarska Mi-sya lub Konsulat.

Dowód/ca brygady iszey d y w iz y i  grena- 
dye rsk iey ,  J e n e ra ł• M ajor Szczerbatski, <1. 12 paź­
dz ie rn ika  w y jecha ł do ISowgorodu. (G .S .P .)

Po przedstawieniu Simbirsk iego Cywilnego 
Gubernatora , S im hirsk i mieszczanin Sokałow. za 
ura tow an ie  tonących, N a y i n i ł o ś c i w i e y  na­
grodzony s rebrnym  na wstędze orderu S. A n ny  
medalem z napisem: za ocalenie g inących, dla no­
szenia w pętelce.

Po przedstawieniu Tu lsk iego  Wojennego G u ­
bernatora, T u ls k i  agiey g i ld y  K u p ie c  M a s k a ti-  
n o w ,  za u c z ę -tnict wo w ratowaniu  tonących l u ­
dzi, pod czas byłego w  mieście 1 ule  wezbrania, 
N a y  m i ł o ś c i  w i e y  nagrodzony srebrnym na 
wstędze orderu  S. A n n y  medalem, z napisem: za

ocalenie g in ących , d l a  noszenia na szyi.
Po przedstaw ien iu  Jenerał Gubernatora Z a ­

chód niey Sybery i,  żołnierze l in iow ego  S yb irs k ie -  
go batalionu i io 4 aresiaotów. idących na Sybe- 
ryą, za ugaszenie wybuchłego w G ube rn i i  T ob o l­
skie y; we wsi Pie rew a ław ey, pożaru , N a y ni i -  
ł  o ś c i  w i e y  nagrodzeni p ien iędzm i: p ie rw s i po 
з5 r u b l i ,  a ostatni pp 15 r u b l i  a-s. każdy; nad­
to skazanych do c iężk ich  rob il i ,  zamiast takow ey  
kary, N a y  w y I e y  rozkaże no .odesłać na osie­
d lenie, przeznaczonym /оД, na sSyłkę.. doz w olono 
pow róc ić  do rodziny, jeśłDśy teąo zażąd.ili.

O  l  C k s a r s k i k y  A k ł i c P e m i i  S z l i i k  1 ' i ę k n y c h ,  
o g ł a s z a  s i ę  n i m e y s z e m ,  ź e  p o  s k o ń c z e n i u  w  d n i u  
i 5 t .  m .  w  c h o d z e n i a  P u b l i c z n o ś c i  b e ż  b i l e t ó w - ,  d l a  
O g l ą d a n i a  w y s t a w  i o n y c ł i  w A k a d e m i i  p- r o d ó w  s z t u k  
p i ę k n y c h ,  n - - . s t ę p u j ą c e  w r a z  p o t e m  d w a  d n i  16 
i  1 7  p r z e z n a c z a j ą  s i ę  n a  w p u s z c z a n i e  d o  A k a d e ­
m i i ,  w y  C h o w a ń c ó w  r ó ż n y . h  n a u k o w y c h  z a k ł a ­
d ó w ,  w  S t o l i c y  z » a y d ł ł j ą v y c h  s i ę  ,  a  m i a n o w  i c i e :  
i  n i a  1 6  w  p o n i e d z i a ł e k  d l a  W  y c h o K ' a ń t ó w  Z a ­
k ładów  Z a rzą du  t? o jennego p i n i a  z a ś  17 w e  w t o r e k  
d l a  w y c h ó w  a ń c ó w  Z ak ładów ,  z a l e ż ą c y c h  o d  M i -  
nisteryumJSarodowego Oświecenia i  inn ych  Z w ie rz -  
c/mości.

O g ł o s z e n i e .
Z  powodu nagłego podniesienia się cen w  t u ­

teyszey s to l icy  na wszystkie p łody  zbożowe, mie- 
skie zиpasy, zrofuoójb.w 18З2 roku , po u m ia rko ­
wane y cenie z r d z u 5| /an id  Sankt-Pete isbursk ie - 
go Wojennego Jenera ł Gubernatora,, obrócone by*, 
ł y  na przed aż dla p#trzebu jąćycli obyw ate l i ,  po 
takieyże umi 1 rko w a be y i  ce 1Y1 e,

T  er a z N a y j  a ś n r k т sz v Pan. chcąc, okeznć m ie ­
szkańcom s to l icy  n o w y  do w  od n i en sta u ney O y o o w -  
sk iey  tro sk l iw o śc i  S w  o j  e y, N a y yv y ż *  y rozkazać 
ra c z y ł :  p zystąpic do w y d a w a n ia  zboża n ie d o - ta ln i rn  
m ieszkańcom  s to l ic y  z Йo w y c h  ,t<’ te raźn ieyszym  
ro k u  p rzygo tow anych  zapasów, me oczeku jąc  p r z y ­
byc ia  os ta tn ich  t ra n s p o r tó w  ze zb o ż e m , przez 
p r y w a tn y c h  hand lu jących  na tu te yszy  ry n e k  d o ­
staw ia jących , i  naznaczyć nań cenęy o d p o w ie d n ią  
z w y d a tk a m i  ska rb u  na k u p n o  i  dostawę on ego 
obróconem i , t  j. m ia n o w ic ie  po 1 ó 1 u M i  za k u l  
ż \ t n ie y  m ąki, t r /  \ mającey d z ie w ię ć  pudów  wagi. 
D la -  więk*z< go zaś u ła tw ie n ia  o b y w a te lo m  w  k u ­
pnie zboża , podobało  się N л y ja ś n i r y s /k m u  P a n u  
rozkazać: aby przeda wano n ie  ‘ y Iko  z magazynów 
do m ieysk iey  w ie d z y  na leżących , na * P e te rs b u r -  
sk iey  s tron ie  po łożonych  , ' le c *  też ze w s z y s tk ic h  
magazynów pro w ia n ts k ic h ,  'Sayd  ir jących się w 4 tey 
A d m i r a l i c y y ń e y  części , p rz y  K a l i n k i  na moście; 
N a rw s k ie y  części w  Iz m a y łd w  sk in i pó łku ,  nad o- 
pasującyrn kana łem ; L i t  ey ney części p rzy  T n u r y . 
c k i in  sad/ie; W y b o r g s k ie y  cżęeći p rzy  szp i ta lach , 
i  Roże<tweńsk iey części za S z l isse lbu rską  rogatką, 
na R ożku-

Sankt-Petersburski W o je n n y  Jenera ł-G uber-  
nator, d uprow adz-tjąoVo t'ey N a y  m d ł  o ś c i  w s z e y  
ł a s c e  do powszechney wiadomości ogłasza, iż 
na skutek onego, przedaź zboża, na niżev w y ra ­
żonych p raw id łach  zaeźnie się w 6 wszystkich w yż  
w ym ien ionych  magazynach dnia 16 t. m .

P ra w id ła  N a y w y  ż e y  zatw ierdzone d n ia  
8 p aźd z ie rn ika  1 8 З З  ro ku  d la  wyprzeda&y m ąk i 
ze skarbowych m agazynów, w  Sankt-Petersburgu,, 
n iedosta tn im  obywatelom .

1) Prawo kupowania ży tn iey  m ąki ze skar­
bowych  magazynów mają niecłostalni obywatele 
etobcy wszelkiego stanu , w v ją wszy handlarzów 
zboża w  ziarnie ІцЬ w mące , także pieczonego 
chleha, ja k o to : piekarzów, ch lebn ików , utrzyma-



jącyob  t re k ty e ry ,  ka rczm y, domy gościnne i  d ro ­
biazgowe kram y, i c h e łu g i  robotn ików.

2) Osobom, mającym prawo korzystania z 
tego kupna, przedaje się od jednego puda do je­
dnego ku la  żyt niey mąki , za szezególnemi b i le ­
tam i na ten c.ęl ustanowionemi z opłatą pieniędzy 
w magazynie wraz przy oddawaniu zboża.

3) Rozdawanie b i le tów  nie w służbie zosta­
jącym urzędnikom i obywatelom uskutecznia się 
w  tey części miasta, w  k tó rey  k to  ma zamieszka­
n ie , bez wszelk ich próśb na piśmie , lu b  składa­
n ia  ja k ic h k o lw ie k  świadectw, udowadniających 
niedostatek.

4) Ustna każdego p rośba , przy k tó re y  po­
w in ie n  wyraz ić  dom , w k tó rym  mieszka, ilość 
mąki# jaką chce otrzymać, oraz czas, na k tó ry  u -  
waźa ją d la siebie dostateczną , wnosi się do od­
dzie ln ie  us tanow ione j abecadłowey x ięg i , i  za­
spakaja się n a tych m ia s t , nie poźniey tego dnia, 
w ydaniem  b i le tu  na jegoz imie.

5 ) B ile t.,  z a k tó ry n i  w  naznaczonym te rm in ie  
n ie kupiono ^boża w magazynie , uważa się za n ie ­
ważny. ■ V Uą

6) Domaganie się BHIetu przez jednę i  t ę ł  sa­
mą osobę z różnych części miasta, karze się sztra- 
fem , w y rów hyw a jącym  podwóyney cen ie ,  nie 
p ra w n ie  naSytego zboża.

7) Oddawanie lub  odprzedaż b i le tó w  jedney 
osoby in n y m ,  surowo się zabrania, i  ściąga na 
w in n y c h  tak kupującego jak odprzedającego, pie­
n iężny szlraf, w y rów nyw a jący  podwóyney cenie 
odprzedanego zboża , oraz zważając na stan osób, 
i  cielesną karę.

8) Przedawanie b ile tów , łu b  zboża za n im i, 
otrzymanego przez handlujących zbożem i  w  ogól­
ności przez osoby niemające prawa kupowania 
zboża ze skarbowych magazynów, odbywa się 
porządkiem k ry m in a ln y m . Postrzeganie zaś tego, 
ażeby osoby, k tó ry m  kupowanie skarbowego zboża
jest zabronione, nie n a b y w c y  onego za pomocą 

  1 **' b |^ w k łada  się na Po*
%

9) Na tey.ze zasadzie opatrują się b ile tam i,

przekupna lu b  innego sposo 
l ic yą  i  Deputacyą handlową”.

s łużący urzędnicy przez D y re k to ró w  Departamen­
tów , Ober P ró ku ro rów  Rządzącego Senatu i Sy­
nodu, P rezydentów Iz b ,  i  w  ogólności przez bez­
pośrednich N acze ln ików  każdego Rządzącego lub  
podwładnego mieyspa.

10) Drukow.ane b la nk ie ty  tych  b i le tów  do­
starczają się do ty'ch mieysc, za uprzedniem roz-

Jorządzeniem Sankt-Petersburskiego Wojennego 
enera ł-Gubernatóra.

11) W ydaw an ie  b i le tó w  z m ieskich części 
odbywa się codziennie, prócz n iedzie lnych i  św ią­
tecznych dni, od dz iew ią ley  rano do trzeciey po 
p o łu d n iu ;  przcdaż zboża z magazynów także co­
dziennie w  tymże czasie *).

12) Po upłyn ieniu* te rm in u  , na k tó ry  w y ­
dany jest b i le t  , każdy potrzebujący może o t r z y ­
mać inny  na wydanie  rów ney, większey lub  m niey- 
szey ilości mąlti, od jednego kula do jednego puda. 
Prośba jego o w yda n i^  nowego b i le tu  zaspakaja 
się natychmiast po sprawdzeniu w  Abecadłowey 
xiędze, w k tó rey  on zapisany.

—  Przez Dzienn ik  Kom ite tu  M in is t ró w , N a y -  
w y ż e y  za tw ierdzony dnia 10 października po­
stanowiono : w yw oź  wszelkiego rodzaju zboża z 
Rossyyskieh por tow  do innych  takichże dozwolić 
na cudzoziemskich okrę tach  .bez o p ła ty  poszłin  
przez czas żeglugi lerainieyszego i przyszłego roku, 
z tym  w arunk iem , żeby^od wysy ła jących na mocy 
§ і з 4 ustawy K o m o ry  cel ney brać rewersa , iż 
przedstawiać będą w naznaczonym te rm in ie ,  po- 
w ró to w e  świadectwa o rzeczy wistem p rzyw iez ie ­
n iu  tego zboża do Kossyyskich p o r tow . (G. S. P . )

M oskw a  d. a paźd z ie rn ika .
Dn ia  3o września o godzin ie dz iew ią tey zra­

na, w  c e rk w i S. Jerzego, na W ie lk ie y  D m i l ro w -

* )  U w a g a . W yd a w a n ie  m ą k i ze ska rbow ych  magaeynoW nie 
bę dz ie  Się odbyw ać p ie rw szego dnia każdego m ies iąca , w  k tó ­
ry m  z w y c z a j n ie  pośw iadczają się m agazyny, i  D ozórca  n ie  m o­
le  m ie ć  c»as« na w yd a w a n ie  »Ьоад.

ce, zebrali się wszyscy bez w y ją tku  A r tyśc i  C b-
s a r s k i c h  M osk iew sk ich  Tea trów  . dla w ysłucha* 
nia nabożeństwa, za zdrowie i pomyślność N д r jA -  
śnieyszkgo Cesarza, K tó ry  przez ukaz z dnia 13 
sierpnia z ia ł nowe niespodziewane łaski na Ros­
syyskieh icudzoziemskich A r ty s ló w T e a tro w  D w o ­
ru .  ̂ Wdzięczność ty c h  osób porównać się ty lko  
rooze z w ie lkością  dobrodz ieyst^  a im wyświad­
czonego. Szczodrobliwość Nayjaśnieyszm>0 Dobro­
czyńcy w tćm wyświadczoną została, iż przez nową 
Ustawę o pensyach A r ty s tó w  zabezpiec/a się doi 
b r y  b y t  ich  wdów  i  sierot, tak, iż każdy Aktor 
może powiedzieć (i mówi), teraz wiem. że umrę 
spokoynie? A  to zapewnienie powszechnym jest 
celem życzeń, starań i  usiłowań wszystkich ży- 
jącyeb ! N ie  mniey , jeżeli nie w ięcey od na­
szych rodaków, tkn ięc i  b y l i  do g łębi duszy F ran -  
cuzcy A r ty ś c i ,  k tó rzy  nie spodziewali się i nie 
śmieli rokować sobie tak w ie lk ie y  łaski od NaY- 
jaśn tkyszego Pana. Ws/.yscy oni, bez względu na 
różnicę wyznania z własney chęci, jakby w ypeł. 
niając na jśw ię tszy  d ług, obecnj b y l i  na w yż wspom* 
n ionem nabożeństwie.

Co k ray , to obyczay. W  innym  narodzie, tak 
radosne zdarzenie dla całego zgromadzenia, było* 
by może obchodzonem przez wspania ły obiad, nfl 
k tó rym  w ie leby zjedzono, a jeszcze więcey w y ] 
p ito, dla przyniesienia ukontentowania  restaura­
to ro w i i  utrzymującemu handel t ru n k ó w .  Nasi 
Moskiewscy A r tyśc i ,  Rossyyscy i Francuzcy, po­
s tąp i l i  inaczeyt po w ys łuchan iu  nabożeństwa przez 
dobrowolną składkę zebrali oni dosyć znaczną sum­
mę, k tó rey  część przeznaczona jest na w ym a lo ­
wanie i ozdobienie obrazu Ś. N ik o ła ja  , Patrona 
N a y w y ż s z e g o  Dobroczyńcy.Obraz ten dnia 6go 
grudnia t. r. będzie poświęcony i  postawiony 
w  Kantorze C e sa rsk iego  Teatru; pozostałe zaś p ie ­
niądze będą rozdane ubogim wdowom i sierotom 
A r ty s tó w ,  mieszkającym w  M oskwie. (Pszcz. B o t.)

r :

si a 1

Odessa d. 00 w rześnia .
W  ostatnich dniach rozeszła się tu  pogło­

ska, ze Statek pa row y , N astępca, do miast -' O* 
dessy należący, na k tó ry m  J W .  Р. Jenera ł Gen 
berna lor Nowo Rossyyski i Bessarabski w y jecha ł 
z K erczu  do T aganrogu , doznał na morzu slzow- 
skiem  ro zb ic ia ,  z przyczyny zepsucia i  złego 
stanu m achiny parowey. Spieszymy uwiadomić, 
czy te ln ików  naszych, że pogłoska la nie ma nay- 
mnieyszey zasady. Parochod, Następca^  we t r z y  
godziny po w y p ły n ie n in  z Kercza  na morze A - 

^ęowskie, rzeczywiście napadniony by ł, niespodzia­
nie, nadzwycza jn ie  w ie lką  burzą, i  nie będąc w  
stanie odbywać dalszey żeglugi , zmuszony b y ł  
zarzucie kotw icę. iNlorze A zów skie  od powsta­
ły c h  w tedy w ia trów  ró wnodziennych , k tó ry c h  
działanie czuć się dawało nawet i  w  nas/ym 
porcie, tak mocno się w z b u rz y ło ,  Se wynoszące 
się na około statku parowego ba łw any pomiesza- 
ne b y ły  z i łem  i piaskiem dna morskiego. A le  
statek szczęśliwie w y trz y m a ł  lę straszliwą burzę, 
w  przeciągu dn i dziesięciu stojąc na k >>t w ieach, 
i  nie doznał zgoła żadnego uszkodzenia. Gdy mo 
rze nieco się uspokoiło, statek przyszedł do B e r*  
d iansk iey  m ie l izny , a Hrabia  M . S. U oronęó iy  w y ­
szedł na brzeg w mieście A o ga ysku , i  lądem 
uda ł się do Taganrogu, zkąd otrzymane już są 
od^ niego wiadomości pod dniem 20 t. m.; statek 
zas w y p ły n ą ł  na pow ró t,  i  we i4  godzin szczę­
ś l iw ie  p o w ró c i ł  do K e rc z u , ((». O.)

T aganrog  d . 2 t w rześn ia .
W c z o ra  p rz y b y ł  tu P. Jenera ł Gubernator 

Noworossyyski i  Bessarabski, H rab ia  M .  S. H  0. 
roncow, lądem, z M a r iu p o la .  J W .  H rab ia  wy je-  
cha ł z K erczu  8go na parochodzie N astępca ; a- 
le  mocne mi p rzec iwnem i w ia tram i zatrzymany, 
naprzód na morzu, a po tym  b lisko ł f  issarionow - 
skiey m ie l izny, na k o tw ic y ,  do dnia i4go; szcze­
gólniey d i 5go statek naymocnieys/ą w y trzym a ł 
burzę. Zrana d i8go, P. Jenera ł Gubernator, z 
przeprowadaającemi go u rzędn ikam i wyszedł na

L ,



brzeg w  nowo urządzonym porc ie  B o rd ia n sk im ,
i  ztamląd już drogę swą przedłużał. Po p rz y b y ­
ciu, P. Jenerał Gubernator n iezwłocznie, ze wszy­
s t k i m i  sw ym i urzędnikami, b y ł  w  pałacu na mszy 
i  nabożeństwie żałobnem, na mieyscu, gdzie w ie ­
cznie ch w a leb ne j  pamięci C e s a r z  A l e x a n i >b r ,  

przeniósł się tu  do wiecznego w  Bogu spoczynku. 
Dzisia, przeprowadzany od P. Naczelnika miasta 
T agnnrogu , Rzeczywistego Radźcy Stanu, Baro­
na F ra n k a ,-G łowy miasta Valia.no  i  O ficera K o r ­
pusu dróg komm unikacyi Ł a s k in a , J W .  H ra b ia  
o b e jrza ł  mieysce, przeznaczone na przysz ły  po r t  
i  pobrzeże dla kabotażnego chodzenia statków. D z i­
sia będ/ie  obiad u P .  Marszałka Dworzaństwa P o ­
w ia tu  Rostoxxskiego, a wieczorem bal O byw a te l i  
miasta w  sali K lu b u .  (G . O.)

W a rsza w a  d. 27 p a źd z ie rn ika .
Dnia 26 b* m. p rz y b y ł  z P e te rsb u rg a  do tu ­

teyszey s to licy , J. C. Mości Jenera ł-Ad ju tan t, Je- 
nerał-JLeytnant, Członek R ady  Stanu K ró les tw a  
P o lsk iego , W ło de k .

W  zeszły w to rek  w  Kościele Popaulińsk im  
S. D u c h a ,  p rz y ją ł  Chrzest S., Starozakormy Jakób 
D a n c y g e r  , nazywający się odtąd Jan Oktoberski. 
Rodzicami chrzestnemi b y l i :  J W .  H r .  Stanis ław 
G rabow ski b. Senator i  M in is te r  , i  H rab ina  Zo­
f ia  Czapska.

W k ró tc e  w  W ie l k im  Teatrze daną będzie 
nowa Drama B e n  D a w id  c z y l i  Z y d  i  C hrzęśc i- 

ja n in .  {G az. W a r . )

M ia s t o  W o l n e  K r a k ó w  
D n ia  ig  p a źd z ie rn ika .

Seym K ra k o w s k i  został ukończony.
Towarzystwo nauk z Jagiellońskim  U n iw et6-  

. sytetem złączone, dopełniając chwalebnego przod­
ków zwyczaju i chcąc uśw ie tn ić  tegoroczne p u b l i ­
czne nauk. otw-arcie, jako też pamiętną rocznicę 
p ie rw ia s tk o w e j K o n s ty tu c j i  od NN. P ro tek to rów  
wolnem u miastu nadanej, dnia 18 b. m. miało od­
być  publiczne posiedzenie. J W .  K a ro l  H ubę, R e­
k to r  U n iw ersy te tu  i Prezes Towarzystwa m ia ł  mieć 
mowę do młodzieży i  ważność publicznego w ycho­
wania w krótkości wystaw ić. W .  Ferdynand  Roy~  
siewicz Professor Un i wersytetu m ia ł  mieć rozpra­
wę o początku, wzroście i  obecnym stanie E konom ii  
poii lyczney. {G az. W a r .)

A  C *  T  R Y A.
W ie d e ń  d. i 4 p a źd z ie rn ika .

Donoszą z L in z , że NN. Cesarstwo Ichmośó 
dnia 11 b. m. p rz y b y l i  do tego miasta, i  zostali z 
radością przyjęci.

Tegoż dnia wieczorem do tegoż miasta p rz y ­
b y l i  K ró les tw o  ichmość Bawarscy w  to w a rz y ­
stw ie  X ięzney  M a ty ld y  i  X ię c ia  L u itp o ld a . N a ­
sza Casarzowa wyjechała  naprzeciw swego Bra ta  
K ró le w sk ie g o ,  a J. C. K .  Mość p rzyym ow a ł ro ­
dzinę K ró le w ską  w zamku Biskupów.

Onegday po po łudn iu  Xiąże M e tte rn ich , K a n ­
clerz Stanu p rz y b y ł  także do L in z . Tegoż dnia 
zrana o d b y ły  się obroty woyskowd w obec  Cesar­
stwa Ichtnęść. Po po łudn iu  N. Cesarzowa w  to ­
warzys tw ie  NN. K ró le w s tw a  Bawarsk ich  zw ie ­
dziła ukończoną już zupełnie ko ley Żelazną, łą ­
czącą rzekę D u n a y  od L in z  z Budw eisem , a daley 
7. M o łd a w ą  i Hbą-y jest to najdłuższa ze wszystk ich 
dotąd znanych ko le i.

Donoszą z P r a g i  z dnia wczora jszego: Dziś 
odb y ł się seym postu latowy Królestwa Czeskiego 
pod k ie run k iem  Hrabiego Chotka.

Odbywające się w  wyższych W ło szech  ć w i ­
czenia wojenne, wzbudzają uwagę wszystk ich  znaw­
ców , gdyż zaprowadzono w  n ich n o w y  system 
H r .  R adeck iego , k tó r y  już szczęśliwie został w  
obozie pod B r i in n  użyty. T w ie rdzą , że ten system 
zostanie w  całey a rm ii A u s tryack ie y  zaprowa­
dzony. Poruszenia wojenne są przez metodę H r .  
Radeckiego  bardzo u ła tw ione  i  skrócone, ta k ,  że 
sztuka wojenna, przez to może bydz' zupe łn ie  
«mienioną. H r .  L a to u r , Feldmarsza łek i  d y re k to r  
korpusu inżen ie rów , uda się w podróż inspekew na
prze* T y ro l do Włoch. (Gaz. W  a r .)  V У *

P  a  d  s  f  r .
n  < B e r lin  d n ia o ó p a ź d z ie rn ik a . 

vv 1 K r ó le w s k i ,  dnia dzisiejszego p rzy -  
wdziewa trzy tygodn iową żałobę, po zm ar łym  Kró­
lu  H iszpańskim , Ferdynandzie  V I I .

:ne™£-Major Olszaku N. Cesarza Jmci Roa- 
syyskiego, M ansurow , z D rezna  tu  p rz y b y ł ,  ora*
K io lew sko -S zw edzk i Jen.-Por. i  Rad. St. н і Л о п  
Lowenhuslm z teyże sto licy. (G . P .  S.)

S łyc^ ać * 26 Ѵ іое- K r ó l  E g ip tu  po obraniu 
budy  za naystosowmeysze mieysce do urządzenia 
tam w ie lk iego  arsenału, i  po uczyn ien iu  wsze l­
k ich  dyspozycyi w tym  celu, opuścił wyspę K a n -  
ayą  1 po w ró c i ł  do E g ip tu .  M ów ią ,  £e Sułtan jest 
rozgniewany z powodu tego urządzenia M e h e -  
m eda M e g o ,  i  ze Rząd G re c k i ,  k tó ry  rów n ie ż  
niechętnie na to spogląda, jest gotów uczyn ić  prze­
c iw  temu stosowne k ro k i  u P o r ty .
w  LlSl7  z K o r fu  z d. 22 września donoszą. 5e 
W e z y r  J a n in y , E m ir  Pasza , ze znacznym k o r ­
pusem uczyn i ł  wycieczkę, dla wstrzymania  p o ru ­
szeń powstańców i  zmuszenia ich  do b i tw y .  G d y  
jednak za p ierwszym attakiem dwa p u łk i  Paszy 
przeszły z 4 ma dz ia łam i do powstańców. W e z y r  
p o w ro c i ł  do J a n in y . (Gaz. W a r.)

F  R A W o  Y  A .
P a ry ż  d n ia  i 5  p a źd z ie rn ika .

, C onstitu tionne l: „Bez wątp ien ia  wystawa p ło ­
dów krajowego przemysłu , jest w ie lk ą  u roczy­
stością narodową, k tó re y  pożyteczności n ik t  n ie 
zaprzeczy. Jednak p raw dz iw ie  użyteczną i  zachę­
cającą p rz e m y s ł  b y ła b y  dopiero w tedy, g dyb y  

y a Europeyską. Jeżeli się ogranicza na jednym  
kraju, środek ten n igdy  nie jest zupe łnym: na p rzy ­
k ład  przypuściwszy, że we F ra n c y i  n ie znają fa­
b r y k a c j i  sukna, w te d y  najlepsze m iędzy złe- 
m 1, jednak n ic  nie b y ło by  w a r te ,  a dop ie ro , 
g y najlepsze sukna innych  k ra jó w  z tem po- 
równam y, fab rykan t i  publiczność mogą zoba- 
czyc, co im  jeszcze braknie. A  zatem ty lk o  E u ­
rop e jska  wystawa p ro d u k tó w ,  c z y l i  raczey 
wystawa, do k tó re y  ub iega łyby  się wszystk ie  cy ­
w i l izowane narody, mogłaby w ydać obfite  owo­
ce. bnm eya  pow innaby  dać do tego p rzyk ład .86

Znany F ido cą  o t rzym a ł patent na fab ryka -  
cyą papieru, z którego n ic  pisanego lu b  d ru k o ­
wanego nie można w yw ab ić .  Od dawnego czasu na­
znaczano za to nagrodę; (G az. W a r .)

— D n ia  18 —
W czo ra  K r ó l  p racow a ł w  St. C loud  z P re ­

zydentem Rady i  M in is trem  spraw w ewnętrznych.
Z  B a yo n n y  donoszą pod i 3 t. m. „ W c z o ra  

w y jecha ł o ficer inżen ie rów  d la obrania najdogo­
dniejszego mieysca na założenie obserwacyynego 
obozu na g ran icy . Jen. Por. H a r is p e  przez szta- 
ie tę  o trzym ał rozkaz, natychmiast dowództwo d y -  
w iz y i  objąć. Pomiędzy B a yon n ą  a St. Jean -de -  

będą porobione stacye, d la rychieyszego prze­
syłania depeszów i wiadomości o tem wszystkiem. 
co się na gran icy  dzieje.

G łów n i poborcy w  departamentach p o łu ­
dn iow ych  o trzym a li  rozkaz , w szys tk ie  będące 
u n ich pieniądze oddawać na zapotrzebowanie 
w o js k o w y c h  in tendencyy  dyw izyyn ych .

Znajomego członka Iz b y  Deputowanych, P. 
B e ra rd , w kró tce  wyyśdź mają P a m ię tn ik i o w y ­
padkach lipcowych, k tó ry c h  ukazania się z na­
tężoną w yglądają ciekawością.

W  ostatnich dwóch tygodniach G azette  de 
F ra n ce , sześć razy b y ła  skonfiskowaną. Pow o­
dem do tego bydź m ia ły  różne a r t y k u ły  w zg lę ­
dem prawa odmówienia podatków i  o pobycie F ra n ­
cuzów w  Pradze.

—  D n ia  ig  —
M o n ito r  w  urzędowym oddziale um ieśc i ł  

rap po r t  M in is t ra  stosunków zewnętrznych, i ,  ja ­
ko  następstwo z niego, postanowienie k ró lew sk ie ,  
podające do powszechney Wiadomości ko n w e n c ją  
pocztową, dnia i 4  czerwca w  L o n d y n ie , m iędzy  
F ra n c y ą  i  A n g lią  zawartą, z l y t u  a r t y k u łó w  i  
bc iu doda tkow ych  złożoną.



Orazeta Jo u rn a l de P a r is  za w ie ra : „D ro gą  
rmdzw yczayną o trzymaliśmy wiadomości z M a '  
d ry tu , dochodzące do 122,0. P. M ig  net logo tam 
stanął. Rząd z niezmiernem zadowoleniem przy 
ją ł  wiadomość, o postawie przez F rancyą  obraney. 
W  M a d ry c ie  wiadomo już by ło  o powStaniach 
w B iibao , F i t lo r i i  i  Log rono  za stroną Don C u r­
iosa ; wiedziano takoż, że podobne! usiłowania w  
Santo- Dom ingo, bez skutku, robiono. U rządzone 
są ko lum ny ruchome, mające ciągnąć do mieysc, 
zagrożonych przez s tronn ików  Don Carlosa ; 8go 
już jeden regiment p iecho ty  i jazdy, pod wodzą 
odznaczającego się o ficera ,H rab i A rm id e r . z l  oledo 
do F i t t o r i i  wysz ły . Chociaż to by ło wiadomem, 
że D on Car/os  z Santorem  wyjechał, ale n iewie- 
dziano zgoła o mieyscu jego pobytu. P. B our-  
m orit i  towarzyszący im  oficerowie wysiadują na 
granicy kwarantannę. P ro s i l i  oni o pozwolenie, 
p łynąć do f> w  ce Ilony  albo do K a rtu g e a y ; co im 
jednak odmów i ono ; zostawiano jednakże wybór 
m iędzy K adyxem  i  M a lag ą ,

Podług doniesień z B ayonny  pod, i 5, po­
czta Hiszpańska dwa razy już tam nie przyszła. 
Z  ISava r y  w Bayonn ie  miano wiadomość., że San­
tos Lad ron , po b itw ie  pud L os-A rcos , w k tó rey  
m ia ł  nieco straty w  zabitych i jeńcach ,v zawsze 
się na czele powstania w Лаѵагігъе znaydował. 
Z  tą wiadomością w sprzeczności są obydwa l i ­
sty z Pum pelony  p od -12 października w M rssa -  
ger  w ydrukow ane. W  pierws/yrn  z nich po­
wiedziano: Santos L a d ro n  w  700 lub 800 ludzi 
wszedł do А аѵаггу . Kolumna ze 4oo ludzi, na­
przec iw  wysłana, uderzyła nań wczora o 5ciey 
1, południa pod Los-A rcr.s . Po bitw ie, która się 
aż do nocy przeciągnęła, S antos-Ladron  z Suma 
swoich w jeństwo się dostał; pod nim samym ko­
nia ubito , a więcey sta w zabitych i ranionych 
stracił-  Nasi m ie l i  ty lko  2eh zabitych i 12 ra ­
n ionych . Ju tro  Santos L a d ro n  lu ma b\ dź p rz y ­
prowadzony. P. S. Santos L a d ro n  w drodze tu 
został rozstrzelany: wiadomość ta jest autentycz­
na. P rzec iw n ie  P ó łk o w n ik  Crazo  z З00 kambi- 
n ie rów  Don C uriosa  w Попееѵеаих oglo.-ił. F ran ­
cuzka poczta wczora tu  nadeszła, mając do M a ­
d ry tu  przez Saragossę  jechać, gdyż w F i t  to r i i  
wszys tk ich  zatrzymują •* VX im t) m l iśc ie  czyta- 
my: „Zna jom y Santos - L ad ro n  p rzyby ł do A a -  
ѵаггу, mając stanąć na czele, więcey jak 800 ocho­
tn ik ó w .  Po k rw aw  ey walce, p d L o s -A r t  os mię­
dzy nim a 4oo naszego garn izonu , pud dowódz­
tw em  P ó łkow n ika  L o re n z a , Santos L a d ro n  z 
55 oficerami dawnieyszey gv \an iy i  »\ n iewolę  wzię­
ty  został. Ochotnicy rozpierzchnęh się: pud San 
tos - L a d ro ne m  ub ito  konia: żądał 011 stawionym 
bydź przed W  ice-Kró lem  A аѵчггу ( alt. ten od­
pow iedz ia ł przez, wydanie  rozka/u na jego roz­
strzelanie, co się leż natychmiast W y konało. M ó ­
w ią , że i  dalszych 35 jeńców ró w nyż los spolkał.“

M essager des Chambres z ustnego opowia 
dania naocznego świadka o w y  partit ach w F it -  
t o r i i ) wyraża: ,,Zupełna liczb 1 uzbrojonych stron­
n ik ó w  Don C arlosa  w prow incyach  A la oa  i B i-  
sca i, jogo miała już do id  000 lu d / i  wynosić 0.1 
dz ia ł z 800 do 1,200 z 2ma działami do M ira n d y  
b y ł  wysłany. W  F i t t o r i i  utworzona formalna 
J u n ta  Rządząca K a ro la  Vgo  (Ju n ta  Goberna 
tiv a . Jenerał Castannos zawsze z g łówną kw a ­
terą  jest w  T o h 'ie ,  gdzie s tronników dla K ro lo  
w ey  pomnaża P ó łk o w n ik  Ja u re g u y  (El-Pastor) 
*  n im  się połączył.

C o u rr ie r  de PE urope  z pewnością u t rz y ­
muje, że Rząd o trzym a ł wiadomość o przybyciu  
D on C arlosa  do Caceres w E stra m n du n ze , i  że 
część woysk pod dowództwem Jenerała S arsfie ld  
do niego przeszła.

J o u rn a l-d e -P a ris  zbija wiadomość, ogłoszo­
ną w  C o u rr ie r  F ra n ę a is , ie  Iz b y  między i 5 tym

jącą żadney zasady; dzień ich  otwarc ia  zgoła nie- 
postanowiony.

L is t  z Bayonny  pod i 4 tym  zawiera : ^ D y ­
liżans, k tó ry  k i l k u  francuzk ich  podróżnych ztąd 
d o  M a d ry tu  w o z i ł ,  i  w  F i t  t o r i i  b y ł  zatrzymany, 
dzisia tu pow róc i ł .  W  F i t t o r i i  baw i ł  48 godzin, 
i  na powrót jechać b y ł  przymuszony. Passa ze­
ro wie opowiadają , że między F it to r ią  a B ilbao  
i  w ich okolicach, do 16 000 lud z i stoi. W  F itto -  
r i i  u tw o rz y ł  się K o m ite t  z 5 ciu osób, między 
k tó re  m i i  z w.yższego Duchowieństwa, pod ore- 
zydencyą P. V cras tegu i, dla sprawowania w ładzy  
•W im ien iu  D on Carlosa. Zabra ł o n  kassy celne 
i  pocztowe , w k tó rych  się około 100.000 pia- 
strów znalazło, F e ra s te g u i do mieszkańców pro- 
w incy i  d ługą i w mocnych wyrazach wVd,i ł  odezwę, 
w którey na końcu m ówi : ,,A la w a y c z y c y , od. was 
ty lko  z a le ty , o łta rz  i  tro n  naszego Dos!oyneg.o 
i  P raw ego M o n a rc h y , D on C a rlo s a , p rz e c iw ­
ko m otłochow i lib e ra lis tó w  ob ron ić , albo o jczy ­
znę w p rzepaść pog rążyć . B ła m  nadzie ję , ze 
zostaniecie w ie rn y m i sw ojny r e l ig i i  i  n ic  n ie za ­
n iedbacie , cokolw iek w waszey je s t m ory, d la  zn i­
szczenia s tron n ic tw a  lib e ra ln e g o , k tó re  po  śm ie r­
c i ukochanego naszego P a n a  i  K ró la  osta tn ią  
wolę je g o  ośmiela s ic d ep tać ,d la  w tłocze n ia  na mis 
ja rz m a  K ro lo w ey , k tó r<y z ło ś liw i doradźcy do 
p rze pa śc i j ą  s trą c ą , je ż e l i  ry c h ło  w ładza  
p rzyw łaszczona , w  ręce naszego K ró la  H iszp a ­
n ii ,  K a ro la  Vgo, odzyskaną n ie  zostanie. B ą d ź -  
myz jednom yś ln i, w a leczn i А і а ѵ и у  czy kaw ie , g w a łt  
s iłą  o d p ie ra jm y , aż p ó k i K ró la  w  M a d ry c ie  
nie osadzimy; d ługo lo trw a ć  nie hę d z iś : gdyż 
w s tą p ił on ju z  na ziem ię państw  tsw oich . N iech  
żyje  K r ó l!  N iech  ży je  K a ro l F j  N iech żyje Re­
l ig ia !  (podpisano) F erastegu i.

W  Judicatorze, wy chodzącym w B o r deaux, 
donoszą: „ l 'od  13 dow iedzie liśmy się od kapitana 
przybyłego lu o k rę tu ,  że wszystkie w iosk i B i-  
skayskie dostarczyły  kontingens, żądany przez do­
wodź.:ów karolistow skich. Wszyscy A i k i  do wie 
tego okręgu zwołan i b . l i  na zgromadzenie 'po­
wszechne, spodzie wari o się jednakże, że na 1 e o zgro­
madzeniu zaydą poróżnienia pomiędzy p .wstań- 
ca mi , k tó rzy zad ..ego planu pewnego i żadnego 
wodza nie mają. Na drug iey stronie, starzy kon­
s ty tu c y jn i  ochotn icy i w ie lka  liczba m łodzieży 
wr Zan Sebastian lak się «organizowali, jak niegdyś 
za rząd wy Kortezów . Ma wezwanie Jeneralnego 
K a p i t  ma, Depuldcya pro w incyonalria, która p ie r-  
w ie y  w 'Jo/osie była, teraz się do San- St bas/ian  
przeniosła, przez co tam ufność po v\ róc i ła  i k ra ­
my; z. począłku -zamknięte, już są otwarte. Jene­
ra ł  Castanno* oczekuje ty ik o  je-zcz.e części 5go 
regimentu l in iowego dla rozpoczęcia dzia łań za­
czepnych.— E l-P a s to r  d. 12 z S‘ Coa. małego por­
tu  miasta St Jean d e -L u z , do A. Sebastian  po­
p łyną ł;  przedsięwziął o u tę drogę dla uniknienia 
napadu z ty łu .  nań przygotow anego. Ze środka k ra ­
ju mało bardzo pew-ego mamy : podług powieści 
gońca rossyyskiego, w A  ra n iła  i B u y /ra ja  w oy ­
ska ma bydź wiele. Dzień ode dnia oczekuje my 
aż one do F i t t o r i i  weydą. gdyż miasto jest o tw ar­
te i  zgoła a r ty l le r  v i n ić ma. W A rra g o - i i  w szy- 

-stko spokoy nie. W  Sar ago ssie do ggo nic nie za­
szło, i  w całey p ro w in cy i  zgoła o powstaniach nic 
w idz ieć się me dało.

Znakom ite  p( d niesienie się papierów hiszpań­
skich na dzisieyszey giełdzie ma swoję zasadę w 
dzisieyszych nowinach, że n iek tó rzy  ze znakomit­
szych 11 «szych bank ie iów  o f ia row a li  pieniężną po­
moc dla K ró lo w e y  Hejehtk i, na wyp łacen ie  zb l i ­
żającego się w ykup u  procen towych  kuponow. H i ­
szpańskie obligacye 5 pro cen to we v\e dwóch dniach 
podn ios ły  się p raw ie  o 6§.

Зсіт.
Reszta w iadom ości zag ran icznych  w dodatku
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